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Rolnicy województwa lwowskiego
w  Obozie Zjednoczenia Narodowego

Wo dwóch wielkich zjazdach w Sta* 
nisławowie i w  Tarnopolu, Organiza* 
cja wiejska O.Z.N. odbyła z kolei 
swój zjazd wojewódzki w dniu wczo* 
rajszym we Lwowie. Chłopi, działacze 
społeczni wsi, rolnicy wszystkich po* 
wistów województwa lwowskiego zje* 
chali się dla oficjalnego zamanifesto* 
Wania swojej chęci skonsolidowania 
się i zorganizowania w szeregach Obo* 
zu. Przybył również szef Odcinka wiej 
skiego organizacji O.Z.N. senator gen. 
'Andrzej Galica.

Dzień zjazdu rozpoczął się o godz. 9 
rano

wspólnie przez uczestników wy= 
słuchaną Mszą św. w kościele bers

nardyńskini:

Około 1000 delegatów stanęło tłu*

Mowa
K oled zy !
Witam W as w imieniu Pana Puh 

kownika Adama Koca, nie tylko jako 
Szefa Obozu Zjednoczenia Narodowe* 
go, ale i jako dobrze Wam znanegot 
z Wami serdecznym uczuciem związa* 
nego działacza, który w czasie swej 
kilkuletniej pracy na Ziemi Lwowskiej 
Czynnie tu krzewił ideę łączenia i ze* 
spalania sił polskich w zgodnym dzia* 
niu dla państwa.

Zjazd dzisiejszy działaczy społecz* 
nych i gospodarczych Organizacji 
Wiejskiej Obozu z Województwa 
Lwowskiego odbywamy w mieście, 
którego nazwę każdy Polak wymawiać 
musi z czcią i szacunkiem.

W  historii Ziem Południow o- 
Wschodnich, których symbolem jest 
lwów, „nieprzyjacielem" nazywano 
tylko tego, kto od zewnątrz nachodził 
Ziemie Rzeczypospolitej. W  ciągu wie<= 
ków nie była tu  znana żadna niena* 
wiść,narodowościowa. Wychowały ją 
dopiero rządy zaborcze. Wyhodowała 
ją przewrotna dewiza rządów austrjac* 
kich; „Divide et irnpera", t. j. „poróż* 
uiaj narody i rządź" Kiedy po upadku 
Austrii nienawiść ta targnęła się na 
pracą i krwią wywalczone prawa 
zmartwychwstałej Polski do tutejszej 
Ziemi, wówczas znowu Lwów swym 
samorzutnym, wiekopomnym pory* 
'vem raz jeszcze spełnił swój tradycyj* 
&y obowiązek, jako twierdza polskości 
r>a Wschodzie. Znów nie zadarmo 
wolna Rzeczpospolita ozdobiła herb 
tego miasta orderem Virtuti Militari.

W pokojowej pracy, jaką tu Polskie 
Państwo podjęło, nie chce ono nikogo 
Wynaradawiać. Niech się jednak nikt 
®ie dziwi, że

Polacy tutejsi, w pierwszym rzę* 
dzie odpowiedzialni za interesy 
Polski, w słusznym rozumieniu, że 
Ziemie te spod nawały wschodniej 
Wyrwało zwycięstwo polskiego 
oręża, muszą tu  być iako gospoda*

mem w głównej nawie i przed ołtarzem 
z gen. Galicą na czele.

Po nabożeństwie grupa delegatów, 
złożona z kilkudziesięciu rolni* 
ków, udała się pod kierunkiem 
tymczasowego przewodniczącego 
lwowskiej Organizacji wiejskiej 
posła Szeteli na Cmentarz Obroń* 
ców Lwowa. Tam złożono wieniec 
z jedliny, kwiatów i kłosów z na* 
pisem: „W  hołdzie Obrońcom 
Lwowa — Zjazd Organizacji wiej* 

skiej O.Z.N,"

Tymczasem wypełniła się już po 
brzegi sala Teatru Wielkiego, przybra* 
nego na balkonie i w  westibulu bar* 
wami narodowymi, przystrojonymi 
zielonymi, chłopskimi wstęgami. W  
parterze, lożach i galeriach zajęli miej* 
sca uczestnicy zjazdu, podczas gdy sce*

Andrzeja
rze, mieć decydujący glos w spra* 
wach publicznych i wymagać od 
wszystkich lojalności dla Państwa, 
bo ono tu wszystkich ochrania, 
spełniając swą wielką pokojową 

misję na Wschodzie Europy.
Położenie geograficzne i zbrojenia 

się sąsiadów wymagają czujności i prze 
zorności ze strony naszego Państwa. 
Warunkiem powodzenia w nowocze* 
snej wojnie jest współdziałanie z Ar* 
mią całego Narodu, który zawczasu 
musi być pod każdym względem do 
tego współdziałania przygotowany.

Do tego właśnie wzywa hasło obro* 
ny Polski i podciągnięcia jej w zwyż. 
Hasło to, będące treścią i ewangelią 
całej naszej Obozowej pracy, mieści 
w sobie wskazania dla dwóch działań, 
które przeprowadzone być muszą, jeśli

Gen. Franco apeluje o sprawiedliwe uznanie 
Europy dla Jego walki

Berlin, 18. 7. (Tel. wł.) Na łamach 
kilku dzienników niemieckich uka* 
zał się dziś nowy wywiad gen. Frań 
co w sprawie ostatniej propozycji 
angielskiej co do Hiszpanii.

Gen. Franco mówi przede wszyst* 
kim o punkcie najbardziej dlań aktu 
alnym, tj. o wniosku W . Brytanii w 
sprawie warunkowego uznania po* 
wstańców za stronę prowadzącą woj 
lię. Gen. Franco twierdzi, ii „Hiszpa 
r.ia narodowa zapewnia dużo więcej 
warunków do uznania jej za stronę 
walozącą, niż ktokolwiek w dziejach 
jakiejkolwiek wojny. Udzielenie 
tych praw Hiszpanii narodowej nie 
może być zależne od jakichkolwiek 
warunków, skoro mamy prawo do 
uznania. Kwestia wycofania ochotni*

nę przygotowano do przemówień i 
transmisji radiowej.

O godzinie kwadrans na 12*tą kur* 
tyna podniosła się. Za stołem prezy* 
dialnym, na tle ściany udekorowanej 
portretami Marszałka Piłsudskiego, 
Prezydenta R.P. i Marszałka Śmigłego* 
Rydza, stanął poseł Szetela, wygłasza* 
jąc przemówienie powitalne. Wśród o* 
klasków poseł Szetela odczytuje tele* 
gram płk. Adama Koca z życzeniami i 
powitaniem Zjazdu Lwowskiego, po 
czyni powołał prezydium w osobach: 
prof. dr. Kolankowski, Kapuściński, 
Bundzelak, Malik, Oporowski, dr. 
Chmiel, Durkalec, poseł dr. Zaklika.

Kiedy powołani zajęli już miejsca na 
scenie za stołem prezydialnym, na 
mównicę wstąpił witany serdecznymi 
oklaskami i okrzykami gen. sen. Ga* 
lica, wygłaszając nast. przemówienie:

Galicy
Polska ma byt istotnie gotowa na spo* 
tkanie nadchodzących wydarzeń.

Pierwsze z nich — to 
duchowa mobilizacja sil Narodu, 
doprowadzenie umysłów polskich 
nie tylko do jak najszybszego po* 
jednania i zgody, ale do wspólne* 
go, jednolitego ustosunkowania 
się względem spraw, tyczących by*

tu i spokojnego losu Państwa.
Tc sprawy dawno już u siebie potrą* 

ftfy zaiatwić państwa, zdające sobie 
sprawę z wiszącej nad światem sytua* 
cji i do niej realnie się przygotowujące.

Natomiast Polska pod względem 
zjednoczenia umysłów pozostała w ty* 
•e za innymi.

Wciąż jeszcze niektórym jednost* 
koni czy nawet grupom wydaje 
się, że słowo „wolność" jest rów*

ków nie powinna mieć na to żadne* 
go wpływu*1.

W’ dalszym ciągu wywiadu gen. 
Franco mówi m. in. o moralnej po* 
mocy Niemiec i Włoch. Pomoc ta 
— oświadcza gen. Franco — wyni* 
ka nie tylko z sympatii, lecz i ze zro 
zumienia, iż na polach Hiszpanii to* 
czy się walka o całą cywilizację za* 
chodnią, której głównym wrogiem 
jest bolszewizm. Narodowa Hięzpa* 
nia nie przyjęła żadnych zobowią* 
zań, któreby mogły narazić na 
szwank jej suwerenność. Zaprzyja* 
źnione z nami narody złożyły już 
pod tym względem zupełnie konkre 
tne oświadczenia. Ruch narodowy 
nie uchyli się nigdy od tej linii"*

noznaczne z niekrępowaną 9wo* 
bodą dowolnego działania 1 że 
można w nowoczesnej Polsce bez* 
karnie powtarzać te śmiertelne blę* 
dy, które były główną przyczyną 
zguby starego, przedrozbiorowego 

Państwa Polskiego.
Byłoby źle, gdyby umysły Polaków 

jdenoczyć się ze sobą miały bądź do* 
piero pod przymusem, bądź dopiero 
w ctliczu nieprzyjaciela. Jedno i dru* 
gic tyłoby rzeczą niegodną narodowe* 
go poczucia i honoru, — jedno i dru* 
gie byioby aktem spóźnionym.

Jeśli chodzi o duchową mobilizację 
caiego polskiego żywiołu na tutejszej 
Ziemi, szczególnie zaś o mobilizację 
umysłów na wsi, wiem, że nie będzie 
ona trudna.

Zdolność bowiem łączenia się tu 
sił narodowych wypływa z har* 
townej, wysoce patriotycznej tra* 
dycji i z warunków, w jakich ży* 
jecie i pracujecie. Im twardsze są 
one, im więcej wymagają odpor* 
ności, tym silniejsza staje się ko* 
nieczność wzajemnego podania so* 
bie rąk przez wszystkich bez wy* 
jątku Polaków na wiejskim terenie 

Ziemi Lwowskiej.
Jak na niedawnych naszych Zjazdach' 

organizacyjnych w Stanisławowie i 
Tarnopolu podkreśliłem,

Obóz Zjednoczenia Narodowego 
dąży do takiego scementowania 
żywiołu polskiego na Ziemiach 
Poludniowo=Wschodnich, by byl 
on zdolny do stwarzania pozytyw* 
nych wartości dla siebie i Państwa, 
by mógł z siebie wydobywać ele* 
menty realne, umożliwiające nam 
ustalenie trwalej polityki w sto* 
sunku do zagadnienia ukraińskie* 

go.
Jestem przekonany, że konieczność

(Dalszy ciąg na stronie 2-giej)

„Voelkischer Beobachter" ogłasza 
jednocześnie artykuł gen. Franco 
skreślający przebieg dotychczaso* 
wych walk w Hiszpanii. Autor pod 
kreślą ład, panujący na terenach po* 
dlegających jego władzy i mówi o 
zasadach organizacji nowego naro* 
ciowego państwa hiszpańskiego, zna 
nych z innych jego oświadczeń. Co 
do sprawy stosunków Hiszpanii z 
pozostałym światem, gen. Franco 
zadeklarował swą wolę utrzymania 
przyjaznych stosunków ze wszystki* 
mi państwami, z wyjąkiem Sowie* 
tów, natomiast podkreśli! z naci* 
skiem, iż pragnie również porożu* 
mienia z Francją.
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Krytyczny dzień w  awanturze 
na Dalekim Wschodzie

Szanghaj, 18. 7. (PA T) W edle 
opinii obserwatorów, dzień jutrzej* 
szy ma być dniem krytycznym w ro  
zwoju konfliktu chińsko*japońskie* 
co. W ynik  rokow ań prowadzonych 
w Tientsinie oczekiwany jest najpó* 
iniej we wtorek.

6 samolotów japońskich ukazało 
się dziś z rana nad Pekinem i doko* 
nało lotu wywiadowczego. Około 
600 Chińczyków zamieszkałych na 
wschodnim przedmieściu Pekina, Ta 
pończycy zmusili do  pracy przy ro* 
botach fortyfikacyjnych w  Fengtai. 
N a wielu ulicach Pekinu wzniesiono 
barykady. Mimo to  dzień minął spo 
kojnie.

(Dalszy ciąg ze strony 1-ej) 
ta znajdzie u wszystkich szybkie i pęł* 
ne zrozumienie.

Z tym bezpośrednio wiąże się drugie 
działanie konieczne do przeprowadzę* 
nia. Jest nią mobilizacja gospodarczych 
sił polskich. Nie można mówić o wy* 
trzymałości, odporności i obronności 
Państwa, gdyby w groźnej chwili wro* 
gowi nie przeciwstawiła się z naszej 
strony również siła gospodarcza, do* 
starczająca obronie należytych śród* 
ków materialnych. Deklaracja naszego 
Obozu mówi, że „siła obronna Pań* 
stwa wymaga dobrze zorganizowane* 
go, bijącego silnym tętnem życia go* 
spodarczego, wymaga dobrej organiza* 
cji i intensywnej pracy wszystkich war 
sztatów polskiej produkcji'* 1.

W  interesie więc Państwa, jego mo* 
cy i jego odporności leży, by polski 
stan posiadania na Ziemi Lwowskiej 
dźwigał się i potężniał w każdej dzie* 
dżinie, a przede wszystkim na wsi.

Zbiorowa, jednolita wola wsi musi 
w pierwszym rzędzie dążyć do wzmóc* 
nienia wszystkich zdrowych, zdolnych 
do życia, a sprawiedliwości społecznej 
odpowiadających warsztatów rolniczej 
pracy, zarówno już istniejących, jak 
tych, które będą powstawać.

Jeśli gdzie, to właśnie tutaj, spra* 
wa zwiększenia stanu posiadania 
ziemi w ręku włościańskim posia* 
da swoje niezwykle doniosłe zna* 

czenie.
Jednocześnie z tym, zagadnienie pro* 

dukcji tych warsztatów, jej zwiększa* 
nie i doskonalenie winno być przed* 
miotem jak najszczerszej troski i za* 
pobiegliwej staranności wszystkich 
czynników, pracujących na wsi i dla 
wsi. Musi się tu wytworzyć atmosfera 
harmonijnego współdziałania i dobro* 
wolnego, ścisłego skoordynowania 
działań instytucyj, ośrodków i placó* 
wek rolniczych, tak gospodarczo*samo* 
rządowych, jak zawodowych i branżo* 
wych, spółdzielczych, przetwórczych, 
kredytowych, handlowych i wszelkich 
innych podobnego typu. Współpraca 
między nimi winna się oprzeć nie tyl* 
ko o całkowite zaufanie wzajemne, ale 
o naturalne poczucie konieczności wza 
jemnego uzupełniania się i popierania, 
wynikającej z dobrze zrozumianego 
interesu ogólnego.

Niezależnie od tego już teraz istnieje 
jeszcze jedna wielka możliwość dopo* 
możenia wsi, na którą szczególny na* 
cisk kładzie Obóz Zjednoczenia Na* 
rodowego, a mianowicie intensywne 
rozwijanie rzemiosła, domowego prze* 
mysłu i zwłaszcza handlu wiejskiego, 
zazębian.t wzajemne romiędzy wsią i 
miastem ich potrzeb wymiennych w o* 
parciu o rodzime siły, z wykluczeniem 
zbędnego i szkodliwego pośrednictwa. 
Również i w tej dziedzinie dokonany 
być musi rozumny i planowy wysiłek 
wszystkich wiejskich czynników spo* 
łecznych i gospodarczych. Nie potrze* 
buję zaś podkreślać, jak ogromne bę* 
dzie miał on znaczenie dla całokształtu 
gospodarki narodowej, dla interesów 
samej ludności wiejskiej i dla Państwa.

We wnoszeniu na wieś zgodnej, 
zdrowej i twórczej inicjatywy gospo*

Około 1600 obywateli japońskich 
i koreańskich, przeważnie kobiet i 
dzieci przybyło z polecenia konsula 
japońskiego z całej prowincji Szan* 
tung do Tsingtao, wobec możliwo* 
ści wszczęcia kroków wojennych 
w Chinach północnych.

Oddział żandarmów japońskich 
przybył z polecenia dowództwa ar*

TEATR WIELKI
89“ N ieodw oła ln ie  ostatn ie trzy  w ystęp y  Stefana Jaracza 

Dziś w  p o n ied z ia łek  II Jutro I po ju trze

WOŹNY i MINISTER i LUDZIE NA KRZE

Japonia dyktuje warunki
rep u b lice  ch iń sk ie j

Tokio, 18. 7. (PA T ) Dziennik 
„Niczi»Niczi“ donosi, że po obra* 
dach 5*ciu ministrów, dowódca sił 
zbrojnych japońskich w  Chinach 
północnych gen. Katsuki otrzymał 
instrukcje, aby domagać sie od prze 
wodniczacego rady politycznej pro* 
wincyj Hopei i Czahar, wykonania 
warunków, które Japonia uważa za 
niezbędne, celem pokojowego uregu 
lowania konfliktu. Żądania te są ró* 
wnoznaczne z ultimatum, którego ter 
min upływa w ciągu 48 godzin i są 
następujące: 1) wycofanie 37*ej dy* 
wizji pod dowództwem gen. Feng* 
Czu*Hana, 2) ukaranie winnych a 
zwłaszcza dowódcy 110*ej brygady 
gen. Ho*Czi*Fenga, którego wojska 
w momencie wybuchu konfliktu ob* 
sadziły most M arco Polo oraz miej*
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darczej musicie przodować W y, Kole* 
dzy, jako zorganizowani już od tej 
chwili działacze Obozu Zjednoczenia 
Narodowego".

Całe przemówienie sen. Galicy trans*

Przemówienie posła Szeteli
Pos. Szetela mówi spontanicznie, bez 

przygotowania, jak sam twierdzi, po 
to, żeby rzucić tej sali, miastu i Polsce 
słowa, płynące z głębi duszy i serca 
chłopskiego, podyktowane prawdziwie 
chłopskim rozumem i myślą.

Mówi o związkach polskiego rolni* 
ka tej ziemi z miastem Lwowem, wśród 
obrońców którego nie zabrakło i tych 
ludzi ze wsi, jak nie brakło ich rów* 
nież w masach armii ochotniczej i re< 
gulamej podczas późniejszej wojny. 
Maluje nastrój chłopa w stosunku do 
Państwa, jego spraw, nakazów i obo* 
wiązków, oraz zasady, na których 
chce się oprzeć prawdziwy chłopski 
patriotyzm, oparty na szczerej woli 
konsolidacji wszystkich polskich sil 
narodowych. Konsolidacji tej i naporu 
O.Z.N. na wieś nie trzeba rozumieć 
jako wydzieranie prawa organizacji 
życia polskiej wsi wszystkim działają* 
cym dotąd organizacjom. O.Z.N. nie 
jest partią polityczną, lecz czymś wię* 
cej: jest ruchem polityczno-społecznym.
I jako taki będzie starał się łączyć i 
kondensować poszczególne wysiłki, 
stanie się cementem grupowych i in* 
dywidualnych działań. Nie znaczy to 
jednak, żeby jakakolwiek partia, dzi* 
siaj mająca złudnie wielkie wpływy na 
masy chłopskie, miała monopolizować 
i na przyszłość cale życie polityczne 
wsi.

W  dalszym ciągu swego przemowie* 
nią pos. Szetela przechodzi do ojnówie

mii Kwantuńskiej i obsadzi) urząd 
pocztowy w Tientsinie, pomimo opo 
ru urzędników chińskich.

Ruch kolejowy pomiędzy Feng* 
tai a Pekinem jest przerwany z po* 
w odu rozbiórki toru przez w oiska 
chińskie, celem uniemożliwienia ja* 
pońskich transportów wojskowych.

scowość Wang*Ping, 3) gen. Feng* 
Czu*Han ma złożyć osobiste prze* 
proszenia na ręce japońskiego do* 
wództwa, 4) odszkodowanie dla o* 
tyw ateli japońskich, 5) wydanie za 
rządzeń celem udaremnienia propa* 
gandy antyjapońskiej i komunisty* 
cznej, 6) udzielenie gwarancji, że te* 
go rodzaju incydenty nie powtórzą 
się w  przyszłości.

Liga „obrony" praw człowieka 
odsłania swoje oblicze

Paryż, 18. 7. (Tel. wł.) W niedzielę 
zakończyły się w Tours kilkudniowe 
obrady kongresu francuskiej Ligi

mituje się przez Radio na Polskę. 
Transmituje się również

przemówienie posła Szeteli, 
które ten wygłasza z kolei po sen. Ga* 
licy.

nia potrzeb i postulatów gospodarczo* 
społecznych, które wysuwają chłopi 
całej Polski, a  w szczególności tej, 
lwowskiej ziemi. Kończy przemówię* 
nie mocnym akcentem oratorskim, 
stwierdzającym, że chłopi w Polsce 
pragną nie tylko „żywić i  bronić", ale 
poprzez oragnizacje powiatów i woje* 
wódslw decydować i kształtować życie 
polskie u samego szczytu i w centrali 
Państwa.

Przemówienie swego szefa rolnicy 
województwa lwowskiego nagradzają 
żywymi oklaskami

Następują
przemówienia delegatów* poszczę* 

gólnych powiatów.
Wypowiedzieli je pp. Kapuściński, 

Eundzelak, Oporowski, Wołosz, Ja* 
remko, Szmigiel i Malik. W przemó­
wieniach delegatów brzmiała zgodna 
nuta szczerej woli skonsolidowania ży | 
wiołu polskiego i całego narodu w kre* 
sowym województwie lwowskim. Ze 
wszystkich ich wypowiedzi przebijała 
troska i zapowiedź siły w organizowa* 
niu gospodarczego i kulturalnego ży* 
cia na,tej ziemi pod kątem interesu na* 
rodowego polskiego i pod jego dyspo* 
zycją. Bo kresy te, to — jak wyraził się 
jeden z tych delegatów — kora wiel* 
kiego dębu, któremu na imię: Polska. 
Kiedy kora zacznie się niszczyć i zdzje 
rać i dąb osłabnie. Lecz gdy kora zdro* 
wa i mocna — dąb ogromny, potężny 
i wieczny.

Rocznica powstania 
hiszpańskiego

Burgos, 18. 7. (FAT) Rocznica wy. 
buchu powstania była uroczyście ob* 
chodzona w całej Hiszpanii, znajdują, 
cej się pod władzą gen. Franco. W  Bur 
gos, Vitoria, San Sebastian i Pampę* 
lunie odbyły się nabożeństwa i defila* 
dy w obecności władz wojskowych i 
cywilnych. Wszystkie miasta są wspa* 
niale udekorowane flagami naiodo* 
wymi. Po ulicach krążą entuzjastycznie 
usposobione tłumy.

POGODA NA WYBRZEŻU 
Jastarnia, 18. 7. (Tel. wł.) Lipiec na

wybrzeżu polskim mija pod znakiem 
doskonalej pogody. Wprawdzie były 
trzy dni dżdżyste i chłodne, jednak o> 
becnie panuje pogoda upalna. Morze 
wykazuje temperaturę do 22 stopni. 
Opady deszczowe w pierwszej poło* 
wie lipca okazały się najmniejsze w sto 
sunku do innych miast Polski, gdyż 
przeciętnie ilość ich nie przekroczyła 
66 mm, natomiast w głębi kraju wahała 
się od 80 do 180 mm opadów.

LOTNICTWO POLSKIE MUSI 
BYĆ SILNE -  ZŁÓŻ NA NIF. 
OFIARĘ NA KONTO P.K. O. 

Nr. 503.000.

praw człowieka i obywatela, organiza* 
cji, grupującej skrajne elementy części 
francuskiej i międzynarodowej inteli* 
gencji. Zjazd ten obitował w szereg 
interesujących momentów, wykazują* 
cych przede wszystkim osłabienie wę* 
złów między Ligą a radykałami, któ« 
rzy swego czasu patronośwS tej orga* 
nizacji, a natomiast zwiększenie wpły* 
wów socjalistycznych i komunistycz­
nych.

W  czasie obrad kilku wybitnych 
działaczy Ligi, reprezentujących odłam 
trockistowski, wystąpiło nawet z ener< 
gicznym protestem przeciwko „niesły* 
chanemu stanowisku Ligi w czasie pro* 
cesów moskiewskich", piętnując gwał* 
townie milczenie Ligi w tej sprawie. 
Grupa ta wysunęła nawet postulat wy* 
słania delegacji do ambasadora sowiec* 
kiego w Paryżu celem zaprotestowania 
przeciwko metodom inkwizycyjnym, 
stosowanym w Z.S.R.R.

Wystąpienie jednego z delegatów 
przeciw „budzącej oburzenie manife* 
stacji militaryzmu francuskiego", jaką 
według delegata miała być rewia woj* 
skowa 14 lipca, wywołało energiczny i 
ostry protest przedstawicieli radyka- 
łów i socjalistów, którzy powołali sit 
wobec krytyków „militaryzmu fran« 
cuskiego" na zbrojenia niemieckie i 
włoskie.

Uniewinnienie 12 zakonnic
Berlin, 18. 7 . (T e l. w ł.) Po kilku­

dniow ej rozprawie w  procesie prze­
ciw  dwunastu  siostrom  katolickiego 
stow arzyszenia m isyjnego Piotra Kh 
vera, postępow anie um orzono i  sio­
stry  zw oln iono o d  odpowiedzialno­
ści karnej na m ocy amnestii.

W  toku rozpraw y okazało się, ze 
siostry p o  ogłoszen iu  amnestii dewi 
zow ej w  grudniu  1936 r. same do­
n io sły  o  sw ych  wykroczeniach oraz 
czyniły w szelk ie  próby, celem odzy­
skania przem yconych za granice sum 
w  rzymskiej centrali stowarzysze­
nia. Rokow ania w  tej sprawie je­
szcze trwają.

POPIERAJMY CELE I  ZADANIA 
X S. ŁT
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Wielki sukces polskich lotników  
szybowcowych

Bilans międzynarodowych zawodów szybowcowych pod RhiJn
Berlin, 18. 7. Międzynarodowe za­

wody szybowcowe w Wassekuppe 
pod Rhoen były naogół biorąc przede 
wszystkim walką zawodników nie* 
‘‘mieckich z polskimi. Paru innych za­
wodników zagranicznych poszczycić 
się mogło również indywidualnymi 
zwycięstwami.

Największą ilość (162.5) zebrał w 
ogólnej punktacji Niemiec Dittmar, 
zdobywając nagrodę kanclerza Rzeszy,

Dwie dalsze nagrody zdobyli Nie* 
mieć Wolfgang i Spate. 4-tą nagrodę 
uzyskał Szwajcar Sandmeier, mając 
1127 pkt. Również 5 i 6 miejsce obsa* 
dzili Niemcy Schmit i znana lotniczka 
Reisch. — Polak Baranowski znalazł 
się na 7 miejscu z 812.5 pkt., a Żabski 
na 8 z 730.5 pkt. Młynarski zajął 10 
miejsce z 5755 pkt. Wyprzedził go na 
9 miejscu Szwajcar Baum.

Nagrody za najdłuższy dystans po­
dzielili między sobą Reitsch i Diet* 
mar oraz Młynarski. Wszyscy przeby­
li 351 kim. aż do Hamburga.

Nagrodę za największą wysokość 
sdobył Polak Żabski 3295 m.

Nagrodę za najdłuższy lot zdobył 
Austriak Frena — 19 godz. Ol min.

Podkreślić należy, iż Polak Bara* 
nowski osiągnął jeszcze jeden wyczyn, 
który nie został uwidoczniony w  ośtat> 
niej tabeli zwycięstw; przebył on mi a* 
nowicie w piątek 300 kim lot od Wa* 
serkuppe aż do okolic Poczdamu, a 
więc blisko Berlina. Wystartował on 
przed południem a wylądował w póź* 
nych godzinach popołudniowych. Je* 
'den z dzienników niemieckich zazna*

PIŁKA N O Ż N A  WE LW OW IE
Czarni - Wojskowy mistrz okręgu 

1:1 (0:0). Gra równorzędna. Czarni 
wystąpili w składzie silnie osłabio* 
nym, Bramki zdobyli dla Czarnych 
Żurkowski, dla .wojskowych środek 
napadu. Sędziował p. Sawaryn.

Hasmonea * Świteź 2:1 (1:0). Bram­
ki dla Hosmonei uzyskał Schachter i 
samobójcza, dla Switezi Hitnarowicz. 
Sędziował p. Pawłowski.

Triumf Kucharskiego i Noji
w Wrocławiu

Berlin, 18. 7. W niedzielę odbyły 
Się w Wrocławiu międzynarodowe za* 
Wody lekkoatletyczne z udziałem Ku* 
charskiego i Noji. Zawody przyniosły 
Pełny triumf Polakom, którzy wygrali 
oba biegi, w których startowali. W. 
innych konkurencjach zresztą zwy­
ciężyli również zawodnicy zagraniczni 
przed Niemcami. Zawody, ze względu 
na niepewną pogodę,' nie wywołały 
^większego zainteresowania, groma­
dząc na stadionie tylko 3 tys. widzów.

Kucharski startował w  biegu na 800 
■ntr., zajmując pierwsze miejsce w cza* 
Sie 1:55.8. Polak musiał stoczyć walkę 
o pierwszeństwo z Niemcem Linnhoff 
(Charlotenburg), którego pokonał na 
“Piszu różnicą 1/10 sekundy. Czas 
Niemca 1:55.9. Inni zawodnicy nie* 
mieccy nie odegrali żadnej roli. Trze­
cim był Braun (Berlin) 1:56.3.

Na 3 tys. mtr. Noji miał za przeciw- 
P‘ka słynnego lekkoatletę Syringa. 
iolak wygrał dzięki lepszej kondycji 
fizycznej, ale również tylko różnicą 
1 10 sekundy. Czas Noji 8:36 sek., czas 
^finga 8:36.1. Trzecim był Józwiek 
\ Berlin) 8:45.4.

Na 400 mtr. pierwsze miejsce zajął
Węgier Kowacs w czasie 49.6 Drzed »

cza, że po raz pierwszy w historii lo< 
tów bezmotorowych szybowiec wylą* 
dowal tuż u  bram stolicy Rzeszy. Ba* 
ranowski przekroczył znacznie dwa o* 
statnie podobne najwyższe wyczyny, 
z których jeden wynosił 220, a drugi 
284 kim na tym samym szlaku. Tenże 
dziennik' zaznacza, iż ekipa polska od

Skandal tenisowy w Czerniowcach
Zawieszenie Tarłowskiego i Bratka

Mamy do zanotowania fakt niezwykle 
przykry. Kapitan sportowy P. Zw. L.*Teni* 
sowego, radca Olchowicz, zmuszony byl 
zawiesić w prawach członkowskich i czyn* 
nych zawodników: mistrza Polski w teni* 
sie K. Tarlowskicgo i jego partnera deblo* 
wego, Bratka, za wysoce niesportowe i 
kompromitujące sport polski zachowanie 
się podczas turnieju w Czerniowcach (Ru* 
munia).

Jak wiadomo w turnieju tym obaj teni*. 
siści ponieśli porażki z mało znanymi gra* 
czarni rumuńskimi. Obecnie do Polskiego 
Zw. L.*Tenisowego nadeszły z Rumunii ofi 
cjalne wiadomości o pośrednich przyczy*., 
nach tych porażek. Tarłowski i Bratek wy* 
szli na kort... pijani — zachowywali się 
podczas walki wyzywająco, prowokowali 
organizatorów do sprzeczki itp.

Kapitan sportowy, zwołał jednocześnie na 
poniedziałek zebranie komisji sportowej, 
która przeprowadzi w tej sprawie docho* 
dzenie i wyda ostateczny wyrok. W skład 
komisji po za p. Olchowiczem wejdą pp.: 
inż. Eiger i Zieliński (Warszawa), Kuęhąr 
(Lwów), oraz dr. Foerster (Katowice), któ*

Oficjalne wyniki zjazdu gwiaździstego 
do Gdyni

W lokalu Polskiego Touring Klubu 
W Warszawie ogłoszono oficjalne wy* 
niki samochodowego Zjazdu gwiaż* 
dzistego do Gdyni na Święto Morza, 
W którym wzięło udział 21 maszyn.

l*sze miejsce w klasyfikacji ogólnej 
zajął inż. Tadeusz Marek z Warszawy 
na samochodzie „Opel Olympia", zdo* 
bywając 1-szą nagrodę klubową, pu* 
char Ligi Morskiej i Kolonialnej.

2*gie miejsce a 1-sze w kat. wozów

Niemcem Humańem 49.8. Inne konku* 
rencje nie przyniosły żadnych ćie* 
kawszych wyników.

Rzeszów, 18. 7. Resovia*Strzelec (Ja­
nowa Dolina) 2:1 (1:0). Resovia grała 
o wiele słabiej, uzyskując szczęśliwie 
zwycięstwo nad dobrze dysponowa­
nym przeciwnikiem. Bramki uzyskali 
Baran i Hagendorf dla Resovii oraz 
prawy łącznik dla gości. Sędziował p. 
Burzycki.

Lublin, 18. 7. W  Lublinie w meczu 
o wejście do Ligi miejscowa Unfa 
pokonała stanisławowską Rewerę 2:1 
(1:1). Prowadzenie zdobyła Rewera 
przez Nowaka, wyrównał przed przer* 
wą Gajda, a decydującą bramkę strze­
lił Tatuś. Zwycięstwo drużyny lubel­
skiej było zupełnie zasłużone.

Łódź, 18. 7. W  meczu o wejście do 
Ligi warszawska Polonia pokonała w 
Łodzi Union=Touring 3:1 (2:1). Gra

początku była najgroźniejszym prze* 
ciwnikiem Niemców i przytacza po* 
szczególne wyniki osiągnięte w piątek 
również i przez innych Polaków. Żab* 
ski przeleciał do Kamienicy dystans 
212 kim, Młynarski do Marienbadu 
205 kim.

ry przed przyjazdem do Warszawy przęsłu 
cha w Katowicach obu tenisistów.

Miejmy nadzieję, że komisja, w wypad* 
ku, gdy zarzuty skierowane pod adresem 
tenisistów katowickich okażą się prawdzi* 
we — ukarze ich bardzo surowo. Nie na* 
leży powodować się nawet względami osła 
biania reprezentacji Polski na zbliżający 
się mecz z Włochami.

Wyśflgi kolarskie „ (za m y d l"
Na szosie Janowskiej odbyły sję w 

niedzielę zawody kolarskie na trasie 
Lwówsjaworów (około 100 kim.) i 
Lwów-Janów (około 50 kim.). Zawo* 
dy zorganizowane przez sekcję kolar­
ską Czarnych miały charakter trenin* 
gowy przed wyścigiem Lwów*Prze- 
myśl-Lwów o puchar inż. śp. Christel* 
bauera, który odbędzie się w dniu 1

do. 1.000 cm. zajął p. St. Briesemeister 
na samochodzie D. K. W ., zdobywa* 
jąc 2-gą nagrodę klubową: nagrodę 
p. prezydenta m. Grudziądza.

3-cie miejsce a 2*gie w swojej kate* 
gorii zajął inż. Al. Kleiber na samo­
chodzie „Steyer 200“.

4»te i 5*te miejsce zajęli: inż. St. 
Orange ze Lwowa i p. Erazm Tuszow- 
ski z Chyżowic.

Zaznaczyć należy, że mimo niewiel­
kiej stosunkowo ilości wozów, po raz 
pierwszy od wielu lat w Polsce w  im* 
prezie samochodowej, obok rutynowa* 
nych sportowców, stanęli turyści ama­
torzy i zajęli dobre miejsca.

Podczas odpoczynku samochodzia- 
rzy w Starogardzie odbył się konkurs 
strzeleoki, w  którym pierwsze miejsce 
zajął p. Puget Zbigniew, 2*gie p. Tu* 
śzowski Erazm, 3-cie p. Szulakiewicz 
Zdzisław. W konkursie brali udział 
zawodnicy zjazdu i ich pasażerowie.

Kto wejdzie do Ligi?
dość żywa, ostra, a chwilami nawet 
brutalna.

Wilno, 18. 7. W Wilnie w meczu 
o wejście do Ligi WKS. Śmigły poko­
nał WKS. Grodno 5:1 (1:1).

Toruń, 18. 7. W  Toruniu wobec 
dwuch tysięcy widzów rozegrany zo­
stał mecz o wejście do Ligi pomiędzy 
toruńskim Gryfem a poznańskim 
HCP. Zdecydowane zwycięstwo od* 
niósł Gryf w stosunku (4:1) (2:0).

Katowice, 18. 7. W Lipinach przy 
wielkim zainteresowaniu publiczności 
odbył się mecz o wejście do Ligi mię­
dzy Naprzodem a Podgórzem z Kra­
kowa. Spotkanie zakończyło się nie* 
oczekiwanie wysokim zwycięstwem 
gospodarzy w Stosunku 4:0 (2:0).

Po niedzielnych zawodach o weiśoie

Niemcy — Ameryka 1:1
W sobotę rozpoczął się na kortach W im 

bledonu międzystrefowy mecz o puchar 
Davisa pomiędzy Ameryką a Niemcami. 
Drużyna niemiecka reprezentowana jest 
przez Cramma i Henkla. Barwy Ameryki 
bronią Budge i Grant w singlach oraz Ma 
ko jako partner Budge w grze podwójnej. 
Pierwszego dnia rozegrane zostały single 
Cramm walczył z Grantem, a Budge z Hen 
kłem. Jak było do przewidzenia, Cramm 
wygrał w trzech setach 6:3 6:4 6:2 i Budge 
■zwyciężył również w  3*ch setach 6:2 6:1 
6:3.

Ogólne zdziwienie wywołał fakt wysta* 
Wlenia Granta zamiast Parkera*Pajkow* 
skiego. Parker*Pajkowski, jak wykazały 
walki w Wimblcdonie, znajduje się teras 
w doskonalej formie a w każdym rasie jest 
niewątpliwie lepszy od Granta. Sfery teni* 
sowę są przekonane, że Parker»Pajkowski 
nie przegrałby z Hcnklem, a w najgorszym 
wypadku nie uzyskałby tak kompromitu* 
jącego wyniku. , - . , ,

Po tych walkach stan meczu brzmi 1:1. 
W tych warunkach wobec słabej klasy 
Granta trudno przewidzieć jaki będzie wy* 
nik meczu.

KLĘSKA LWOWSKICH TENISISTÓW  
W  LUBLINIE

Lublin, 18. 7. W  meozu tenisowym O 
drużynowe mistrzostwo Polski w klasie B 
w tenisie, lubelska Unia pokonała K. T. 24 
(Lwów) 4:3.

sierpnia. W obu wyścigach startowało 
łącznie 38 zawodników.

Wyścig Lwów-Ja worów zakończył 
się zwycięstwem Babija (Ukraina) 
3:03.00, 2) Żelazo (Czarni) 3:04.00, 3) 
Eedak (LTK. i M.) 3:10.00, 4) Szczot* 
ka (Czarni), 5) Misiakiewicz (Czar* 
ni). Kolarz Bucyk z Ukrainy, który 
przybył na metę jako drugi został 
przez komisję sędziowską zdyskwali­
fikowany za korzystanie z pomocy na 
trasie.

Wyścig Lwów-Janów wygrał Bro» 
szczak (Czarni) w  czasie 1.20, 2) Ko* 
stuch (Czarni) 1.20:30, 3) Przywara 
(Strzelec-Rożen) 1.20:32, 3) Buczak 
(niestow.), 4) Dobrzański (Strzelec, 
Rożen).

Organizacja zawodów sprawna. Sę­
dzią głównym był p. Tropaczynskl,

O WEJŚCIE D O  LIGI OKRĘ. 
GOW EJ

Przemyśl, 18. 7. W  rozegranym 
wczoraj meczu o wejście do Ligi O* 
kręgowej Junak (Drohobycz) poko­
nał Sian 1:0 (1:0). Bramkę strzelił 
Górski. Sędziował p. Kmiciński.

Tarnopol, 18. 7. Kresy - BjaŁy Orzeł 
(Lwów) 4:1 (3:1). Zawody o wejście 
do lwowskiej Ligi Okręgowej przy* 
niosły zwycięstwo zasłużone Kresom, 
dla których bramki strzelili: Zacha- 
riasiewicz (2), Iwanicki i Dereń. Dła 
Białego Orła honorowy punkt uzy­
skał prawy pomocnik z rzutu wolnego. 
Sędziował p. Rauch.

|  do Ligi stan tabeli w poszczególnych 
grupach przedstawia się następująco:

pierwsza grupa gier pkt. st. br.
1) Polonia .Warszawa 3 5:1 8:5
2) Gryf Toruń 3 4:2 9:6
3) Union*Touring Łódź 3 2:4 5:7
4) HCP. Poznań 3 1:5 4:8

2-ga grupa
1) Naprzód Lipiny 3 3:3 6:6
2) Podgórze Kraków 2 2:2 5:6
3) Brygada Częstoch. 1 1:1 1:1

3-cia grupa
1) Resovia Rzeszów 3 6:0 15:1
2) Unia Lublin 3 4:2 7:10
3) Strzelec Janowa Doi. 3 15 3:8
4) Rewera Stanisławów 3 1:5 2:8

4*ta grupa
1) Śmigły Wilno 2 4:0 1:1
2) WKS. Grodno 2 1:3 3:7,
3) Ruch Brześć n/B. 2 1:3 2:6
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WASILEWSKI MISTRZEM KOLAR- 
SKIM POLSKI N A  SZOSIE

Bydgoszcz, 18. 7. W Bydgoszczy 
odbyły się trzecie, a zarazem ostatnie 
eliminacje kolarskie o mistrzostwo 
Polski na szosie. Eliminacje wykaza­
ły znowu przewagę B klasy, która po­
konała zdecydowanie klasę A. Wyni- 
ki techniczne były następujące: w 
klasie A  pierwsze miejsce zajął Igna- 
czak (Orkan W arszawa) w czasie 
6:35:32.2 sek. 2) Moczulski (Polonia 
Warszawa) 6:35:32.4 sek. 3) Wasilew­
ski (Fort Bema) 6:35:32.6;

w klasie B czasy były znacznie lep­
sze. 1) Kapiak (Warszawa) 6:15:32, 
2) M. Kapiak (Warszawa) 6:16:07.4. 
W ogólnej punktacji mistrzostwo Pol» 
gki na szosie zdobył Wasilewski, któ- 
ry uzyskał 75 pkt., 2) Wandor (Kra­
ków) 60 pkt., 3) Ignaczak (Warsza­
wa) 53 pkt.

NIESPODZIEW ANA PORAŻKA 
RU CH U

Katowice, 18. 7. Mistrz polski Ruch 
t  Wielkich Hajduk rozegrał mecz ze 
śląskim „Dębem*', przegrywając nie. 
spodziewanie ale zasłużenie 1:2 (1:1). 
Ruch wystąpił w pełnym składzie je. 
dynie bez Wilimowskiego. Bramki 
dla „Dębu" strzelili Mleczko i Wi* 
chary a dla Ruchu Piechoczek.

POLONIA Z KARWINY PRZE. 
GRYWA W  STARACHOWICACH

Starachowice 18. 7 .'Mistrzowska dru 
żyna emigracji polskiej w piłce nożnej 
Polonia z Karwiny rozegrała w nie. 
dzielę mecz z miejscowym klubem 
sportowym, przegrywając niespodzie- 
wanie 0:3 (0:0).

KUSOCIŃSKI N A  STARCIE
W, Warszawie rozegrany został w 

niedzielę mecz lekkoatletyczny pomię. 
dzy Warszawianką i KP Orzeł. Zwy. 
ciężyła Warszawianka w stosunku 
69:45 pkt. Sensacją meczu był start Ku- 
socińskiego w biegu na 3.000 mtr. Mi- 
mo niepewnych warunków atmosfe- 
rycznych Kusociński uzyskał niezły 
czas 8:59,4 sek.

MISTRZOSTWA JUNIORÓW NA 
OBOZIE W SKOLEM

Skole, 18. 7. W pierwszym dniu zawo­
dów o mistrzostwo juniorów uzyskano w 
niedzielę następujące wyniki: Czarni—O» 
gnisko 5:2 (3:1), Pogoń—Polonia (Prze, 
myśl) 4:1 (2:0).
ZAKOŃCZENIE SPŁYWU KAJAKOWE­

GO 2UŁÓW-WILNO
Wilno, 18. 7. W niedzielę zakończył się 

zorganizowany przez Związek Strzelecki 
ogólnopolski spływ kajakowy Zułów— 
.Wilno. Pierwsze miejsce w grupie dwójek 
turystycznych w czasie 2:31:11 na trasie 
Niemenczyn—Wilno (32 kim.) zajął Z. S. 
Troki.1 Drugie miejsce Z. S. Antokol Wil. 
no w czasie 2:36:06. Trzecie — Z. S. Gro. 
dno—Mon. Tyt. 2:40:33. Czwarte — Z. S. 
Ignalino 2:40:45. Fiąte — Z. S. Lwów — 
2:41:38. Ósme — Z. S. Lwów — 2:50:07.

KURSY PILOTAŻU W  DROZDO- 
JWICACH

Koło szybowcowe LOPP. w Prze, 
myślu- urządza w miesiącach od lipca 
do października br. kursy pilotażu 
szybowcowego w Drozdowicach obok 
Hermanowie. Opłata dla członków 
Koła wynosi 20 zł„ zaś dla innych 
30 zł. za kurs.

ANGLIA BIJE AUSTRALIĘ 4:2
Londyn, 18. 7. W  Eastbourne roze­

grany został towarzyski mecz teni. 
sowy pomiędzy Anglią i Australią. 
Zwyciężyła Anglia w stosunku 4:2. 
Największą sensacją zawodów były 
klęski Crawfoida, który pierwszego 
dnia przegrał z Anglikiem Farę, a o. 
staniego dnia przegrał również z Au­
stinem 8:4, 4:6, 4:6.
POLSKA OSADA N A  5»m MIEJSCU 

W KOPENHADZE
Kopenhaga, 1S. 7. Wielkie między, 

narodowe regaty wioślarskie w Ko« 
penhadze rozegrane przy pięknej po. 
godzie, zgromadziły na starcie 39 klu» 
bów z państw skandynawskich, Polski, 
Niemiec, Łotwy i. Gdańska. Z Polski 
startowała czwórka Bydgoskiego To. 
warzystwa Wioślarskiego. Zajęła ona 
piąte miejsce w czasie 7:51 sek. za 
Niemcami. Danią, Szwecją i Gdań­
skiem.

Mowa kanclerza Hitlera
Sztuka nowoczesna

Berlin, 18. 7. (Teł. wł.) Kulmina- 
cyjnym punktem dni sztuki niemiec* 
kiej w  Monachium była urocżvsta 
inauguracja wspaniałego dom u sztu 
ki przez kanclerza Rzeszy Hitlera 
w  obecności czołowych dostojników 
państwowych i partyjnych, licznych 
artystów, przedstawicieli korpusu 
dyplomatycznego i delegacji zagra, 
nicznych'.

Przybywającego kanclerza powitą! 
krótkim  przemówieniem Gąuleiter 
bawarski W agner, wznosząc w  zą< 
kończeniu okrzyk na cześć kanele, 
rza. Następnie przemawiał dwukro- 
tnie kanclerz, który podziękował 
najprzód min. W agnerow i i budo, 
wniczym gmachu za urzeczywistnię, 
nie w dziedzinie sztuki ideałów na. 
rodowo.socjalistycznych. Test to — 
mówił kanclerz — największy i nąj. 
dumniejszy gmach wystawowy sztu 
k i spośród istniejących dziś na 
świecie.

Zabierając głos po raz drugi kan­
clerz wygłosił dłuższą mowę, w któ- 
rej sławił odrodzenie sztuki niemiec. 
kiej w Trzeciej Rzeszy po dniach 
„ogólnego rozkładu gospodarczego, 
politycznego i kulturalnego Nie. 
mieć'*.

Z  kolei kanclerz streścił poglądy 
na dawną i dzisiejszą sztukę Nie. 
mieć, podkreślił, on m. iii. dawne 
wielkie wpływy Żydów  na kulturę

Premier Chamberlain 
o zb ro je n ia c h  b ry ty js k ic h

Londyn, 18. 7. (PAT) Wczoraj po 
południu odbyło się w Ormsby-hall 
koło Middlerburough zebranie, na któ 
rym dłuższe przemówienie wygłosił 
Neyille Chamberlain, przedstawiając 
ostatnie wydarzenia na forum między, 
narodowym i stanowisko rządu.

Nawiązując do kwestii zbrojeń, pre. 
mier brytyjski oświadczył, że należy 
najpierw rozprószyć wzajemne obawy, 
a wówczas zbrojenia znikną same. Na 
razie nie możemy — mówił dalej pre.

15-iecie upaństwowienia 
zakładów chorzowskich

Chorzów, 18. 7. (Teł. wł.) Z  okazji 
15-lecia przejęcia Państwowej Fabryki 
Związków Azotowych w Chorzowie 
przez Polskę odbyła się dziś na terenie 
tych zakładów piękna uroczystość. 
Chorzów 3, gdzie znajdują się zakłady 
azotowe, przybrał odświętny wygląd.

Uroczystości rozpoczęły się nabożeń 
stwem w kościele parafialnym w Cho­
rzowie, które celebrował ks. prałat 
Szwajnocha w asyście licznego ducho­
wieństwa. Na nabożeństwie obecni by­
li wicepremier inż. Eugeniusz Kwiat­
kowski, b. naczelny dyrektor F.F.Z.A., 
naczelnik Wydziału przemysłu i han­
dlu Urzędu Wojew. p. Rudowski, dy­
rekcja fabryki, załoga urzędnicza i ro­
botnicza.

Z  kościoła w imponującym pocho­
dzie z p. wiceprem. Kwiatkowskim na 
czele udano się na teren fabryki, gdzie 
na wspaniale udekorowanym dziedziń­
cu fabrycznym zebrało się ponad 2000 
osób. Z ustawionej trybuny przemówił

Bydgoski wioślarz na drugim miejscu 
w Hamburgu

Sensacyjna klęska słynnej ósemki Oxfordu
Hamburg, 18. 7. Głównym punk- I 

tem międzynarodowych regat wio- | 
ślarskich w  Hamburgu był wyścig , 
ósemek o puchar senatu miasta-. U- | 
dział w tym wyścigu wzięła słynna , 
ósemka z Oxfordu. Anglicy zawie- , 

sdli iednak na całej linii, zajmując do i

to...... bolszewizm**
i sztukę niemiecką. Droga propągan 
dy prasowej i t. zw. krytyki artysty, 
cznej Żydzi szerzyli pewne utarte 
hasła i sądy, poczynając od twier. 
dzenia,'że sztuka jest m iędzynarodo. 
wa, że nie ma sztuki poszczególnych 
narodów lub ściśle biorąc ras, lecz 
tylko sztuka pewnej epoki.

Z  ostra ironią kanclerz mówił o 
różnych modnych swego czasu kie. 
runkach w  sztuce: impresjonizmie, 
futuryzmie, kubiźmie, dadaizmie id., 
określając całość tych' modnych' ha. 
seł, jako propagandę bolszewicką. 
Rzesza narodow o, socjalistyczna, 
stwierdził kanclerz, pragnie znowu 
sztuki niemieckiej, która jak' wszyst. 
kie wartości twórcze, naród tworzyć 
będzie wiecznie. G dy p ed  gmach 
kładziono kamień węgielny, rozpo« 
czynano budowę świątyni sztuki, 
lecz nie tak  zwanej sztuki nowocze. 
snęj, tylko sztuki niemieckiej. W  do 
mu tym nie ma miejsca dla tego, co 
nie odpowiada istocie tej sztuki.’ 
Gdybym w całym życiu moim 
wzniósł dla sztuki niemieckiej tylko 
ten ginach, uczyniłbym dla niej wię 
cej, niż wszyscy śmieszni pismacy 
dawnej epoki żydowskiej i mali ma. 
cherźy sztuki. Szerzenie opacznych 
niezdrowych pojęć w sztuce zasłu. 
guje na interwencję ministerstwa 
spraw wewnętrznych i prawa kar. 
riego".

mier — pozostawać nieuzbrojeni w 
świecie, uzbrojonym od stóp do głów. 
Jesteśmy dziś potężniejsi niż przed ro« 
kiem -i z każdym dniem potęga nasza 
rośnie. Czynimy wszystko, by móc 
oprzeć sję wszelkiej napaści. .Nasze lot. 
ńictwo silniejsze jest od innych. Nasze 
zbrojenia są gwarancją przeciw woj. 
nie. Ktokolwiek r.echcialby się dopu» 
ścić agresji, będzie się musiał poważnie 
zawahać, licząc się-z-' potęgą j możliwo, 
ściami W . Brytanii w pełni uzbrojonej.

pierwszy do zebranych' dyrektor fabry 
ki chorzowskiej inż. Stadler, witając w 
imieniu pracowników i załogi b. na­
czelnego dyrektora p. wiceprem. Kwiat 
kowskiego. Następnie inż. Stadler od­
czytał depeszę hołdowniczą do Pana 
Prezydenta Rzplitej, przyjętą owacyj­
nie przez zebranych. Po dalszych prze­
mówieniach zakończono uroczystość 
odśpiewaniem Hymnu Narodowego.

Aresztowanie „chorążego**
komunistycznego

(a). Posterunkowy, pełniący służbę 
obchodową w okolicy mostu kolejowe­
go nad ul. Pełtęwną, zauważył tuż 
za mostem około północy grupkę, zło­
żoną z kilku osobników, których za­
chowanie się budziło pewne podej­
rzenia. Posterunkowy, stanąwszy na

piero piąte miejsce. W yścig wygrała 
osada Berliner Ruder Club.

W  biegu jedynek startował wio­
ślarz z Bydgoszczy Reich z klubu 
Frithiof. Zajął on drugie miejsce. 
Należy to  uważać za sukces młode- 
.gosrioślarza bydgoskiego.

M OBILIZACJA SIŁ P O D  MA­
DRYTEM

Paryż, 18, 7. (Tel. wł,). Korespon. 
dent Havasa donosi z Naval Camero 
że odwiedził dziś dowództwa dwuch 
korpusów wojsk gen. Franco, które 
niebawem rozpoczną nowe natarcie 
na Madryt. N a drogach nieustanni. 
maszeruje wojsko oraz idą transpor« 
ty  broni i amunicji. Samoloty pow. 
stańcze ciągle widać na niebie. Gen. 
Yague oświadczył, że walka o  Madryt 
wkracza w  trzecią i przypuszczalnie 
ostatnią fazę. Gen. Varela oświadczy}, 
że wojska gen. Franco znajdują cię 
w przededniu doniosłych działań za­
czepnych, co do których, z natury rze. 
czy, musi zachować dyskrecję. W 
tym celu skoncentrowano pod Ma, 
drytem najpewniejsze oddziały, mają, 
ce — zdaniem gen. Varela — ahso. 
lutną przewagę moralną nad wojska, 
mi rządowymi.

K ONIEC „RZĄDU** BASKIJSKIE. 
G O ?

Paryż, 18. 7. (Tel. wł.) „Matin" do­
nosi, że rząd baskijski ma zamiar prze­
nieść się z Santander do Walencji. Pre­
zydent baskijskiej republiki, która o- 
becnie zajęta jest przez wojska gen. 
Franco, Aguirre udać się ma do Kata­
lonii drogą przez Francję.

PECH  PRO F. PIC C A R D A
Rochester, 18, 7. (P A T ) Według 

nadeszłych tu  informacyj, prof. Pic- 
card wylądował w  odległości 120 
km. od Rochester. W  chwili lądo­
wania wybuchł pożar, k tóry zni­
szczył całe urządzenie, złożone z 80 
małych balonów. Prof. Piccard nie 
doznał żadnych obrażeń.
Dzisiejszy lo t miał na celu wypró­
bowanie nowego pom ysłu prof. Pie­
ca rda. Pomysł ten polegać miał na 
zastosowaniu do  lotu do  stratosfe- 
ry  zespołu 2000 baloników, które 
miałyby umożliwić osiągnięcie wy­
sokości 32 km. Dziś prof. Piccard 
wykorzystał tylko 80 baloników i 
liczył, iż dotrze do wysokości 3—5 
km., utrzymując się w  powietrzu ot. 
7 godzin. P róba ta  zakończyła się 
jednak niepomyślnie.

NAJWIĘKSZY PANCERNIK 
ITALII

Rzym, 18. 7. ( P A p  Z okazji spusz­
czenia na wodę w  niedzielę dn. 25 b.m. 
największej jednostki włoskiej floty, 
wojennej pancernika „Vittorio Vene- 
to" w Trieście czynione są wielkie przy 
gotowania do uroczystości, w których 
weźmie udział para królewska. Nowy 
olbrzym o wyporności 35 tys. ton po­
siada długość 230 mtr. i wyposażony 
będzie m. in. w działa o kalibrze 381 
mm. — Z rozkazu Mussoliniego matką 
chrzestną pancernika będzie żona jed­
nego z robotników zajętych przy bu­
dowie pancernika.

uboczu, obserwował owych osobni­
ków, z których jeden w  pewnej chwi' 
li, po stwierdzeniu niewątpliwie, iż 
na ulicy nie ma nikogo, począł roz­
wieszać na drutach telegraficznych 
wielki transparent o treści wywroto­
wej.

W tym momencie posterunkowy* 
podbiegł, przytrzymał wywrotowca » 
doprowadził go do komisariatu, gdzie 
ustalono, że doprowadzony został 
niejaki Pinkas Belfer, preclarz, za»i®' 
szkały w Hołosku Wielkim nr.
W  dniu dzisiejszym Pinkas Belfer 
stawiony zostanie do dyspozycji s? 
dziego śledczego. W  ten sposób zna­
czna cyfra wywrotowców, pochodzą­
cych z trzeciej dzielnicy a przebyW ‘ 
jących poza kratkami 1więzi®nn7®(' 
zwiększyła się o nowego „chorą1 
go" z pod komunistycznego znaku.
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Wincentego _ 
Jutro: Czesława

godziny PR Z Y JĘ Ć  W  R E . 
n  akcji „ D Z IE N N IK A  p o i. 
SKIEGO'1- w  redakcji „Dziennika  
Polskiego*1 przyjm uje się codziennie  
* » «viatkiem  niedziel i  św iat rzyta. 
' " wyłącznie o d  godz. 
12--13- innych godzinach B E Z ­
WZGLĘDNIE żadnych spraw R e. 
dakcja »ie załatwia.

Rękopisów nadesłanych Redakcja

'^ 'a r ty k u ły  nie zam ów ione Redak« 

cja nie płaci w ierszow ego.

_  OBÓZ ZJEDNOCZENIA NARODO 
®EGO organizacje miejskie we Lwowie, 
mieszczące się przy ulicy Bourlarda 5, II p. 
uwiadamia, że zgłoszenia osobiste lub Ii- 
5nwne na członków, przyjmuje codziennie 

d» 1Ł" '  1 ° a 17"*e! 40

SEiłM 12-to osobowy 58  Sztuk
F  45‘—  zi.

Kazimierz LEWICKI pl. Mariacki 10

-ludzie n.

REPERTUAR TEATRÓW MIEJSKICH 
TEATR WIELKI:

Pońiedziałek, dnia 19 b. m. godz- S wlecz. 
„Woźny i minister" — ze Stefanem Jara, 
ciem..

Wtorek, dnia 20 b. m- godz- $«ma wiecz. 
„ludzie na krze" — ze Stefanem Jaraczem.

Środa, dnia 21 b. m. godz. 8-ma wiecz.
„Ludzie na krze" — (ostatni występ). 

KINOTEATRY:
APOLLO: „Boccaccio" i „Godzina pokusy1' 
program podwójny.

AILANTIC: „New York — San Franci. 
sco'1 —. w roli-gł. Fred Macmurray. i Jean 
Beifnct.

CASIŃO:- Wallace Beety jako „Darmo.

chimera’: „confetti".
EUROPA: „Zwyciężyły kobiety".
GLORIA: „Dzień wielkiej przygody1* oraz

„Kochaj mnie dziś".
GRAŻYNA: „fokój Nr. 309" oraz „Porwa, 

no kobietę".
KOPERNIK: „R. 107 wzywa pomocy1* i 

„Król Brodvayu".
MARYSIEŃKA: „Skamieniały las" i „Mai. 

żeóstwo z pozoru".
METRO: „Ada to nie wypada*1 oraz do, 

datki.'
MUZA: „Kusicielka".
PAŁACE: „Mały Czarodziei" z Bobby 

Breenem i Mecz Louis 3 Braddock.
PAN: Z powodu rekonstrukcji nieczynne. 
RAJ: Bolek j Lolek" z Dymszą- 
STYLOWY.: „Sprzedawca traktorów" oraz

komedia muzyczna.
«^aP’łan Blood" i rewia.

„Śmierć czyha w  Dżungli".
UCIECHA; „Bounty" i rewia,

POTOPLASTIKON, plac Mariacki 1. 5.
-KOPENHAGA".

OSTATNIE 3 WYSTĘPY STEFANA 
, CZA. Dziś w poniedziałek nieodwo* 

wnie po raz osttai „Woźny i minister" ze 
oieunem Jaraczem w roli głównej. — Ju* 

na skończenie występów — 
" a  krze".

“ 4 ? “ ™  POŚCIELI 8 .  DRŻAŁA, 
tew« Chor?,zSzYzny 5' poleca kołdry, ma. 
Do fi' Przetab*a kołdry po 4 zł., materace 
2ń4 si '■ P a m u le  pierze do prania, tel.

2105
kim J łS ^k lO S T R O A w antu rn ik  w wiel 
cXki^,U BaIsa“1° ’ znanV P°<1 ń’ » 
Diat em Aleksandra hr- Cagliostro, sku, 
en “a, sobie P^ez długi czas uwagę całe* 
8° Społeczeństwa wieku XVIII. O fantu. 
d o ^ Yi • wp.rost kolejach życia tego pseu 
tt--6wiłjklza. -Maga", o którym z podziwem 
diosbTa1 ówczesna Europa, opowie ra-f i .  X , S ' hw  2 reu l' Łl d" il ”

1 MELODIE cygan. 
iny wd-i»uS<x?a  P°sla<fe jakiś nieuchwy- 
by{ akt,, i - bJaw,ct wtedy, kiedy przestaje 
dobvh , na’ “ “ owuje swój styl, a wy. 
P:oBkn!t Zap0fflnienia.P °  Iatach na nowo 
PiosaS, e SWy.m ur°kiem. Krótki koncert 
Radio d„ ?Qspółoz€snyęh nadajc Polskie 
mefono,« I9, 7 ' ,° 8°dz. 18.05 z płyt gra. 

'Ych. Będą to piosenki angielskie.

Zagadkowa historia 
p a m ią tk o w y c h  z n a c z k ó w  p o cztow ych

(a). Na prośbę kilku filatelistów 
Polaków wysuwamy na światło dzien­
ne sprawę, która niewątpliwie przez 
powołane czynniki zostanie wyja­
śniona.

Wydane zostały trzy pamiątkowe 
znaczki polskie po 1, 2 i 4 zł. w małej 
edycji i bez zwyczajnego listowego o, 
biegu. Rzekomo na Lwów przezna­
czono 1.000 bloczków po 3 znaczki 
w ogólnej cenie 7 zł. Jest rzeczą ogól­
nie w takich wypadkach przestrzega­
ną, że dla takiego kontyngentu urzą­
dza się pojedynczą sprzedaż, aby ka­
żdy z filatelistów mógł się zaopa­
trzyć w te znaczki pamiątkowe po no­
minalnej cenie. Tak było np. niedawno 
w Gdańsku, gdzie podobne pamiątko­
we znaczki sprzedawano początkowo 
po dwa bloczki jednej osobie, a w 
drugim dniu ograniczono się już tyl­
ko do pojedynczej sprzedaży.

Tymczasem jak ta sprawa przedsta. 
wia się we Lwowie, dokąd znaczki 
pamiątkowe nadesłane być mają w 
ilości 1000 bloczków około 1 sierpnia 
br.? Gdy nasj informatorzy, filateli­
ści Polacy zjawili się onegdaj na 
głównej poczcie celem zadatkowania a 
ewentualnie uiszczenia całej należy* 
tości za bloczek — spotkali się z od­

Odpowiedzi no Letni Konkurs Radiowy
"Wielki Letni Konkurs Radiowy, którego 

uczestnicy mogą zdobyć samochódJimucy 
nę, wycieczki do Paryża, wycieczki mer, 
skie i lotnicze, a wreszcie jedną z innych 
cennych nagród, z liczby 300 — wywóiał 
olbrzymie zainteresowanie i odpowiedzi 
napływają do Polskiego Radia masowo.

Niestety wiele osób nie zrozumiało do, 
brze warunków konkursu, i dlatego tej 
odpowiedzi w  znacznej ilości ; są mylne! 
W związku z  tym raz jeszcze podajemy, 
lak powinna wyglądać odpowiedź na kon 
kurs. Otóż odpowiedzi należy nadsyłać za 
pośrednictwem poczty, na zwykłych kar- 
t;.ch pocztowych pod adresem: „Polskie 

“Radio, Warszawa I, Mazowiecka 5, „Kon, 
kurs Letni".

węgierskie i te najbardziej charakterysty­
czne rozbrzmiewające na ulicach Paryża — 
piosenki francuskie.

CHRZEŚCIJAŃSKI PENSJONAT

„KASZTELANKA"
L w ó w ,  3=g<? M A J A  12  

t e l e f o n  2 3 3 - 2 1

-  WYKAZ PRZEDMIOTÓW ZNALE, 
ZIONYCH W WOZACH M. K. E-, które 
odebrać można po należytym wylegitymo­
waniu się w  biurze Oddziału ruchu M. K. 
E- Lwów, ul- Wólecka 2, parter przez po, 
dwórze na lewo, w godzinach urzędowych 
z wyjątkiem niedziel i świąt: broszurki, 
sweter, rękawiczki, rękawiczki męskie, port 
monetka, sandałki dziecinne, portmonetka, 
czapka popielata., spódnica, rękawiczki po­
pielate, 3 kluczyki, broszury reklamowe, 
spodnie, przyrządy murarskie, rękawiczka 
czarna, rękawiczki skórkowe, pierścień za. 
konny, sukno ciemne, portmonetka, kapę, 
lusz ciemno,popielaty, ołówek czerwono, 
niebieski, parasolka damska, wieczne pió, 
ró, reszta dla pasażera, beret granatowy, 
laska, kapelusz męski, parasol męski, reszta 
dla pasażera, torebka damska, pasek od 
płaszcza, para rękawiczek męskich skórko, 
wych, jeden kulczyk złoty torebka płócien 
na, rękawiczki skórkowe, garnuszek- spin, 
ka metalowa, flaszka połowa, wata, ręka­
wiczki. parasol damski granatowy, parasol 
damski granatowy, parasol damski brązo* 
wy, 1 rękawiczka irchówa, parasolka dam­
ska czarna, rękawiczki skórkowe, 4 egzem-' 
płarze aktów i łańcuszek złoty.

WOŹNE DIB StOHIMYtH WOOWCÓID!

C h r z e ś c i j a ń s k a  j a d ł o d a j n i a

„ H A L K A 11
p o le c a  t a n io  w y k w in tn e  

ŚN IA D A N IA , OB IA D Y , KOLA CJE  

Lwów, Piekarska 1c, tel. 29100
Przyjechali flo nowego 
„Hotelu Europejskiego"
p. Siarkiewicz Stanisław, dyrektor -  

Warszawa: Torno Karol, inżynier — Rzt

powiedzią, że cały kontyngent został 
już zakupiony. Nie wiemy zatem, czy 
już do obecnej chwili zgłosiło si? a~ 
1000 petentów o owe bloczki pamiąt­
kowe — czy też, jak twierdzą infor­
matorzy, że cały kontyngent został 
z góry zakupiony przez kilku żydow­
skich właścicieli sklepów filatelisty­
cznych we Lwowie, aby następnie z

Wózek z dzieckiem 
pod k o p y ta m i k o ń s k im i

(a). W  dniu wczorajszym po po­
łudniu Etka Schmieder (ul. Słoneczna 
20) prowadziła chodnikiem wózek ze 
swym dzieckiem ul. Miodową, gdy na­
gle z bramy kamienicy nr. 5 wyjechał 
wóz jednokonny, kierowany przez W a­
syla Borączka. W óz wypad! z ka­
mienicy tak nagle i tak szybko, że 
Schmiederowa nie zdołała zatrzymać 
wózka, który wraz z dzieckiem dostał 
się pod kopyta końskie, upadla-rów­
nież i matka dziecka. Zarówno Schmie­
derowa, jak i jej dziecko doznali 
ciężkiego uszkodzenia ciała. Pierw­
szej pomocy udzielił obojgu lekarz

N i kartce należy podać nazwisko i imię 
abonenta, numer upoważnienia radiowego, 
urząd pocztowy, w którym odbiornik zo­
stał zarejestrowany, a wreszcie nazwiska 
czterech pieśniarzy, występujących w au­
dycjach konkursowych w następującej ko- 
ltinośei: 1) nazwisko najbardziej łubiane­
go artysty, 2) nazwisko drugiego z kolei 
pieśniarza. 3)- nazwisko • trzeciego artysty, 
4) nazwisko ‘.Ostatniego śpiewaka.

Przypominamy, że y  audycjach konkur- 
•sowyćh występują znani pieśniarze: T. Fa­
liszewski, M. Fogg, J. Popławski i S- Wi­
tas, ora: że każdy abonent radiowy może 
nadesłać na. konkurs tylko jedną odpo­
wiedź najpóżftiei ’ do dnia 15 września br.

szófo-: _br, Tarnowska Urszula, w}. dóbr — 
WróbTewice; Kupiciel Bronisław, instruk. 
tó r  techn. — "Warszawa; Riemer Rudolf, 
śpiewak O pery.— Wiedeń; Harasymowicz 
Tadeusz, przemysłowiec — Warszawa; Ru* 
beństeiń . Hęnry, dziennikarz — N- Jork; 
Goszczyńska Janina, urzędniczka — War, 
srawa; Grauer-Markus, kupiec — Wiedeń: 
Małaszyński Bolesław, inspektor — Żyda- 
ezów; Ferszo Mojżesz, dyrektor film- Na­
tional — Warszawa; Maszewski Jerzy, ini-
— Warszawa; Ginsberg Maks, in i  — Ka­
towice: Sielawa Wiktor, dyrektor kopalni
— Stebnik: Giterman Izaak, urzędnik — 
Warszawa; Bulubasz Olga, wł. dóbr — Bi* 
łczorka. (Wołyń): Iserów- Mieczysław, dyr. 
fabryki — Warszawa; Karbowska Helena, 
pryw. — Warszawa: Goldberg Alicja, dr- 
chemik Warszawa: Holuko-Charzewskf 
Emil, major — Warszawa: Mamelak Julian, 
urzędnik . — Katowice: Schaefer Karol, 
przemysłowiec — Łódź: Bęssinger Erich, 
przemysłowiec — Gdańsk: Zac Szul, ku­
piec — Zoppot; Czapnik Michał, kupiec — 
Warszawa; Szetcla Tadeusz, poseł na Sejm
— Dobrzechów; Winkler Teodor, profesor
— Tallin: Wiśniewski Feliks, kupiee — 
Gdynia; Domaradzka Irena, pryw. — Kry­
nica; Kaftal Władysław, przemysł -wiec —• 
Równe; Glatter Jakób, aptekarz «- Tarno­
brzeg.

~  DYŻURY NOCNE W APTEKACH 
LWOWSKICH W ROKU 1937. od dnia 
18*gó do dnia 24 lipca, mają następujące 
apteki dyżury nocne:
1. Mr. H- Błądzińskiego, Łyczakowska 57.
2. Mr. J- Kaniewskiego, Leona Sapiehy 15.
3. Mr- A. Dorżawetza, pl- Teodora 1- 3.
4. Mr. M. Ettingera, pl Gołuchowskich 14.
5. Mr. S. Haya, ulica Kołłątaja 1- 12.
6. Mr. J. Kurkiawicza, pl. Unii Brzeskiej 4.
7. Mr- W. Łazowskiego, ul. 29 Listopada 75.
8. Mr- R, Marguliesa, ulica Żółkiewska 82,
9. Mr. A. Markowjeza, ul. Zyblikiewiezą 50.
10. Mr. P. Mikolascha, ulica Kopernika 1.
11. Mr. A. Nussbauma, ul. Krakowska 26.
12. Dr. J. Pilewskiego, ul. Akademicka 28.
13. Mr. J. Pinelesa, Rynek 18.
14. Dr. J. Poratyńskiego, pl. Bernardyński 1-
15. Mr- J- Reissowej „Sanitas", Zamarsty- 

nów, ul. Lwowska 43.
16. Mr. B. Seheinbacha, ul. Gródecka 30.
17. Mr. S- Somersteina, ul. Janowska 1. 2.
18. Mr. E. Sussmana, ulica Kurkowa 1. 5.
19. Mr. O. Teneekiego, ulica Zielona 1. 33.
20. Mr. S. Wójtowicza, Leona Sapiehy 77.
21. Mr. J. Zarzyckiego, ul. Żółkiewska 7!. 
22- Mr. 1- Zerygiewicza. ul. Jagiellońska 12- 
j3. Mr- K. Zygmuntowicza, ul. Gródecka 84.

miejsca podbić cenę bloczku wielo, 
krotnie w górę.

Nie cbcemy temu dawać wiary, to 
też zwracamy się z uprzejmą prośbą 
do p. Prezesa Dyrekcji Poczt, aby ra­
czy! wglądnąć w omawianą sprawę 1 
gdyby rzeczywiście cały kontyngent 
przez kilku filatelistów został w ce­
lach spekulacji zakupiony, aby uni­
cestwił tego rodzaju transakcję j umo­
żliwił w ten sposób filatelistom Pola- 
kom nabycie bloczków po ich mini­
malnej cenie.

Pogotowia Ratunkowego, łrtSry £©z«» 
staw^ matkę z dzifcókiem w  opdeoe 
domowej.

N IE PO W O D ZEN IE W Ł A M Y W A ­
C Z A

(a). Roman Peryszyn (Rynek 5) wy. 
brał się wczoraj wieczorem na jaką! 
wyprawę na cudze podwórko. Żale, 
dwie wyszedł za bramę, gdy ku swe. 
mu niezadowoleniu zetknął się oko 
w oko z wywiadowcą policyjnym. 
Wywiadowca poprosił grzecznie p 
Romana do bramy i przeprowadził u 
niego rewizję osobistą, w czasie któ­
rej znalazł w  kieszeni Petryszyna pęk 
wytrychów i precyzyjne narzędzia do 
włamania. — Petryszyn zamiast na 
„skok" podążył do policyjnego komi­
sariatu.

JU Z I AUTOBUSAMI JEŻDŻĄ 
„N A GAPĘ"

(a). Do komisariatu P. P. doprowa­
dzona została wczoraj niejaka Micha­
lina Polichtówna, pielęgniarka, która 
odbyła podróż ze Stryja do Lwowa au­
tobusem a po przybyciu na miejsce 
odmówiła uiszczenia 3 zł. za jazdę.

MEBLE
SIDORA
TO GWARANCJA SOLIDNOŚCI
Lwfiw-ZaiaBtynfiw.ul.flgroiliiirta5

Ze srebrnego ekranu
„Zw yeięłyty kobiety**

(„EURO PA")
Jean Murat jest uroczym księciem 

hiszpańskim, który przyjazdem swym 
do miasteczka Flandrii wzbudza po­
płoch. Dzielny burmistrz miasta uznaie 
za najstosowniejsze i najbezpieczniej­
sze robić nieboszczyka, inni przedsta­
wiciele dzielnego rodu męskiego także 
usuwają się w cień.

Sytuację ratują kobiety, z przedsię­
biorczą „wdową” po burmistrzu. Za­
bawne sytuacje, komizm wysokiej kla­
sy, świetnie podnialowane tło obycza­
jowe i historyczne XVII wieku, a ca 
tym tle doskonała gra francuskich ak­
torów z niezapomnianym Jean Murat 
na czele.

Film humorystyczny wysokiej klasy, 
przypomina i dystansuje najlepsze kre­
acje tego rodzaju filmów amerykań­
skich, które, zdawałoby się, były bez­
konkurencyjne.

Jako uzupełnienie doskonały repor­
taż — krótkometrażówka z eksploata­
cji drzewa z Białowieży. Piękno pier­
wotnej natury i walka człowieka z nią 
daje w syntezie bardzo ciekawy obraz.

Program w  kinie „Europa" jest do­
skonały i jedyny zwłaszcza w okresit 
letnim. (w)
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KR.ONIKA MAŁOPOLSKI
Repertuar teatrów i kino­

teatrów:
BORYSŁAW. Colosseum: „Romińa" i 

„Chińskie morza'1, Grażyna: „Miasto Ana< 
teł", Pałace: „Idziemy ku szczęściu".

BRZOZÓW. Goplana: „Zapomniany 
Człowiek1', „Indyjscy piechurzy11 i  rewia.

CZORTKÓW. Casino: „Sztandar".
DROHOBYCZ. Wanda: „Gentleman ko, 

cha inaczej", Sztuka: „Małżeństwo z miło# 
iści".

JAROSŁAW. Dom żołnierza; „Sam 
Dodstworth1', Pałace: „Otchłań grozy11, So. 
kół: „Tydzień przed ślubem".
: KAMIONKA STRUMIŁOWA. Apollo: 
„Czarna perła".

KOŁOMYJA. Mars: „Płomienne serca", 
Gwiazda: „Zabiłem".

LUBLIN. Apollo: „Jej Wysokość ta A, 
czy walca" i  „Orzeł leci do Chin", Corso: 
„Ben Hur" i „Chiński słowik1', Gwiazda: 
„Syn marnotrawny" i  ,Śmiertelny skok", 
Venus: „Wyprawa na Mango1' i „Człowiek, 
który wiedział", Rialto: „Demon złota1'  i 
„Marzenia miłosne", Stylowy: „Lekarz 
Dusz" i „Księżniczka Czardasza11.

PRZEMYŚL. Casino: „Tylko raz kocha# 
ła“. Olimpia: „Królestwo za pocałunek". 
Raj: „Matura".

RAWA RUSKA. C. S. S. G.: „Tajemnica 
panny Brinx“.

STANISŁAWÓW. Olimpia „Zielony sy. 
gnał". Ton: „Zapomniana symfonia", Ura» 
uia: „Wielka miłość Beethovena“, Warszawa 
„Penny".

STRYJ. Apollo: „R. 107 wzywa pomocy", 
Edison: „Król żebraków'1, Sokół: „Orzeł 
leci do Chin".

TRUSKAWIEC. Świteź; „Nie ufaj męż.

USTRZYKI DOLNE. Promień; „Sen no. 
ty letniej".

Z R aw y R uskiej
PÓŁKOLONIE. Staraniem Zarżą, 

du Koła TSL. w Rawie Ruskiej o- 
twarto na terenie tut. powiatu szereg 
letnich półkolonia dla biednych dzieci.

KRADZIEŻ I POŚCIG. Niejaki 
Wereszczak Piotr, zam. w Horodzo- 
wie, wiózł mąkę z  Rawy Ruskiej i gdy 
był na drodze między Horodzowem 
a Dobrosinem, nieznany osobnik pod. 
kradł się do wozu i ukradł 100 kg. 
mąki. Poszkodowany w towarzystwie 
swego brata Kiryła udał się w pościg 
za złoczyńcą, którego dopędził w Do. 
brosinie pow. Żółkiew. Wówczas 
ścigany strzelił z rewolweru i ranił 
Wereszczaka w prawą nogę. W toku 
dochodzenia przytrzymano Bilana 
Piotra lat 32 z Dobrosina, którego 
poszkodowany poznał.

Z Kołomyi
WYPADEK SAMOCHODOWY. 

Onegdaj szofer Krawczuk Franci, 
szek, jadąc autem Maksymiliana Ski­
bińskiego T. 70022 drogą Żabie-Siu. 
py, najechał na Józefa Krzyża z Ża. 
biego (75 lat), ciężko raniąc mu czę­
ści głowy. Dochodzenia w toku.

POŻAR, KTÓRY ZNISZCZYŁ 
DW A ZAMOŻNE GOSPODAR. 
STWA. Onegdaj oko.o godziny 21.30

nieznany sprawca dokonał podpale­
nia domostwa Dosyna Mikołaja we 
wsi Kazanowa koło Kołomyi. Pożar 
z podpalonej stodoły i stajni przeniósł 
się na dom mieszkalny, następnie znl, 
szczył doszczętnie zabudowania gospo. 
darcze, po czym przeniósł się na za­
budowania gospodarcze sąsiedniego 
gospodarza Iwana Jacynyszyna. Tu 
ogień strawił dom mieszkalny wraz 
z zabudowaniami gospodarczymi. — 
Szkodę obliczono na 2.700 zł.

O podpalenie posądzony jest Fedor 
Kocaba, którego aresztowano.

Z ŁAWY SĄDOWEJ. W  sądzie 
okręgowym w Kołomyi odbyła się 
onegdaj rozprawa przeciw wójtowi 
Władysławowi Baściakiewiczowi, któ. 
remu zarzucono nadużycie władzy. 
Baściakśewicz został zasądzony na łą, 
czną karę 3 lata więzienia, oraz na u, 
tratę praw obywatelskich na przeciąg 
5 lat.

Z Sokala
SAMOBÓJSTWO. W  czasie chwl, 

lowej nieobecności domowników uto. 
pił się w  studni Jan Bobela, lat 42, 
zam. w  Żabczu. Denat, chory od ty­
godnia, w czasie silnej gorączki wy­
szedł z z mieszkanai i po łańcuchu opu- 1

ścił się do studni, gdzie utoną}, pRe 
nikogo niezauważony.

POŻARY. Z nieustalonej dotych, 
czas przyczyny powstał pożar w 
budowaniach gospodarczych probo* 
stwa gr. kat. w Bobiatynie, który 
strawił doszczętnei szopę, narzędzi 
rolnicze oraz kilkadziesiąt sztuk dro, 
biu.

W  domu mieszkalnym Stanisława 
Sobczyka, kolonisty z Polanki, wy. 
buebł pożar, niszcząc go zupełnie 
Szkodę oblicza się na 2.000 zł.
. W czasie burzy, jaka przeszła nad 

powiatem sokalskim, piorun zapalił 
zagrodę Matwija Desiatnyka 2 2U- 
żela. Ogień strawił stodołę i stajnię, 
oraz 20 cetnarów siana. Również w 
Boratynie piorun zapalił zabudowania 
Iwana Kolidy. Spłonęła cała zagroda

Z  ŻYCIA T. S. L. N a wspólnym 
posiedzeniu Wydziałów Koła TSL. i 
Czytelni Mieszczańskiej w Sokalu 
nastąpiło formalne przejęcie placu bu. 
dowlanego przy ul. Kościuszki, oraz 
materiału budowlanego, będącego do. 
tychczas własnością Czytelni Miesz, 
czańskiej przez Koło TSL.

ZŁÓŻ OFIARĘ NA LOTNICTWO 
NA KONTO P. K. O. Nr. 503.000,

I N F O R M A T O R
TAMiEGO ŹRÓDŁA ZAKUPU

M e b l e
s ta le  na sk ła d z ie  — poleca sto larn ia

Fr. Zieliński, w "podwórzu 2130
T o w a r  s o l i d n y .  — C e n y  n is K ie .

B r a c ia  A L B E R T Y N I
posiadają na składzie

M E B L E  G J Ę T E
w  r ó ż n y c h  f a so n a c h  i  k o lo r a c h ,  

d u ż y  w y b ó r  n a  sk ła d z ie .

M E B L E  S T Y L O W E  
t .  j .  s y p ia ln ie ,  j a d a ln ie  i  t .  p . 
w y k o n u j e  s i ę  n a  z a m ó w ie n ie .  

W y k o n a n ie  so lid n e ,  
c e n y  u m ia r k o w a n e . 

Wykonują wszelkie roboty tapicerskie 
Lwów. ul. Kleparowska 15. Tel. 219-27

Nie wyizutaicie swaitli eieniedz?
kupując tandetę sklepową, szumnie rekla. 
mowaną, lecz zanim kupisz jakie MEBLE, 
wstąp i  oglądnij wytwórnię, suszarnię i ta. 
picernię, która posiada stale na składzie: 
sypialnie, jadalnie, salony, gabinety męskie, 
tapczany, otomany, bujaki i urządzenia ku. 
chenne według najnowszych wzorów. Ceny 
niebywale niskie, na dogodne SPŁATY bez 
WEKSLI, WYTWÓRNIA MEBLI, Lwów, 
Leona SAPIEHY 8, w budynku Wystawy 
maszyn, naprzeciw koszar Policji Państwo, 
wej. BON. Każdy kupujący skorzysta z bez. 
płatnego odnowienia mebli po roku. Bon 

przedłożyć. — Kredyt do 2 lat.

PONIEDZIAŁEK, DNIA 19 LIPCA 1937.
Godz. 6.15 Pieśń „Kiedy ranne wstają 

zorze". 6.18 Gimnastyka. 6.37 Muzyka 
z płyt. 7.00 Dziennik poranny. 7.10 Muzy, 
ka z płyt. 11.57 Sygnał czasu i hejnał.
12.03 Dziennik południowy. 12.15 (LW) 
V- Hruby: „Od Wiednia przez świat1' — 
potp. (płyty). 12.25 (LW) Muzyka lekka 
z płyt. 12 40 „Od warsztatu do.’warsztatu". 
13.55 (LW) Muzyka lekka z p ły t 14.55 
(LW) Giełda. 15.00 (LW) Soliści i chór 
(płyty). 15.35 (LW) Wiadomości bieżące.
15.45 Wiadomości gospodarcze. 16.00 „An 
toś chce być technikiem". 16.15 Trio salo, 
nowe Polskiego Radia. 16.45* (LW) „Ca, 
gliostro" — felictón, wygł. dr. Żdzislaw 
Żygulski. 17.00 Muzyka taneczna. 17.50 
Barany — pogadanka. 18.00 (LW) „Polo, 
wanie wodne i błotne" — pogadanka, wy. 
głosi prof. Rudolf Wacek. 18.10 (LW) Or. 
kiestra P. Godwina — (płyty). 18.30 (LW) 
Skrzynka techniczna w  oprać, inż. Józefa 
Mińskiego. 18.40 (LW) Program na jutro.
18.45 (LW) Wiadomości sportowe. 18.50
Pogadanka aktualna. 19.00 Audyoja żoł, 
nierska. 19.40 „Główne przeszkody W roz. 
woju sportu polskiego‘‘ — pogać.nka.
19.50 Wiadomości sportowe. 20.00 Lekki 
koncert. 20.45 Dziennik wieczorny. 20.55 
Pogadanka aktualna. 21.00 „Cyganie gra. 
ją" — koncert. 21.45 „W  starym domu" — 
z obrazków krakowskich Michała Bałuc 
kiego — recytacja. 22.00 Recital fortepia. 
nowy Ryszarda Byka. 22.35 (LW) W. A. 
Mozart: Eme kleine Nachtmusik — (Beri, 
filh.) płyty. 22.50 Ostatnie wiadomości 
dziennika wieczornego. Przegląd prasy i 
komunikat meteorologiczny. 23.00 (LW) 
„Z albumu speakera". 24.00 (LW) Koncert 
w wykonaniu orkiestry Tadeusza Seredyń. 
skiego i Henryk Bóhm (tenor).

AUDYCJE ZAGRANICZNE 
19.35 Wiedeń. Koncert uroczysty.
20.10 Hamburg. Recital wiolonczelowy

Enrico Mainardi.
20. 30 Lille. Koncert symofniczny.
20.30 Paris PTT. „Malborough idzie na

wojnę" — słuchowisko muzyczne.
20.30 Radio Paris. „Les cent vlcrges" —

operetka Lecocąa.
20.40 Budapeszt. Koncert symfoniczny. 
21.00 Rzym. Koncert symfoniczny.

I  O G Ł O S Z E N I A  )

Ogłoszenia w tej rubryce za­
mieszczamy po 3 grosze za

słowo.

P r z e z  c a ł e  w a R a c j e  c z y n n y
Z*?kV DENTYSTYCZNY 

J . B R A N I E W S K I E G O
i _ w ó w ,  A R a d e m i c K a  1 8 , t e l . 2 3 7 - 5 3
2454 (nad sklepem p. Musialowicza)
C e n y  n is K ie .  K o r o n y  p o r c e l a n o w e .

L E L A R Z  S T O M A T O L O G  

K A R O L  T *  A  1> O
G U S T A W  O  J l  Jł Jl

B . L e K a r z  K lin iK i w e  W ie d n iu  6695 
ordynu je  w  chorobach zębów  1 ja m y  ustnej 
P racow n ia  R en tgen o log iczn a , D en tystyczn oY ech n iczn a  

Lw ów , ul. A kadem icka 26. —  T e le fo n  211 -21

ABSOLWENTKA 
seminarium nauczycielskiego 
poszukuje posady do dzieci, 
na wyjazd iub w miejscu.— 
Łaskawe zgłoszenia do Ad. 
min istracji „Dziennika Pol­
skiego" pod „Re“ . 6831

R Ó Ż N E

M I E S Z K A N I A

W tej rubryce zamieszczamy 
wszelkie ogłoszenia miesz. 
kaniowe przy 3 razach do 10 

słów, 2 razy bezpłatnie.

4 POKOJOWE 
pelnokomfortowe. zremon- 
towane. Supińskiego 8. 6816

NA BAJKACH 36 
Słoneczne pelnokomfortowe 
3 pokoje, kuchnia, przedpo- 
pój, do wynajęcia od zaraz 
(dom nowy). — Wiadomość: 
telefon 219-76 od 5 -7 .  6806

NOWY DOM 
mfieszkania jednopokojową, 
dwupokojowe, słoneczne,
pelnokomfortowe. Wiado, 
mość 225.77.__________6824

TRZYPOKOJOWE, 
czteropokojowe, frontowe, 
słoneczne, pelnokomfortowe 
do wynajęcia. Wiśniowiec, 
kich 1. 6825

Daj grosz na T. S. L.

TRZYPOKOJOWE, 
frontowe, południowe, peł. 
nokomfortowe, balkonowe, 
do wynajęcia. Grunwaldzka 
12.__________________ 2823

POKOJE
klatkowy, komfortowy, ume 
blowany, biurowy, trzy po. 
koję, kuchnia. PI. Bemar. 
dyński 14. 6819

BEZPŁATNIE 
udzielamy informacji gazo, 
wania, remontowania mie, 
szkań, prosimy telefonował 
259-17 „Czystość". Kotlar. 
ska 12/1.____________

KORONKI
ręczne, tabletki. Najtańsza 
Wytwórnia Freilich, Sykstu- 
ska 21.

NAPRAWA 
TOREBEK DAMSKICH

oraz sprzedaż najmodniej, 
szej galanterii skórzanej po 
cenach najniższych tylko

PRZETARĆ
POCZTO.';# KUM OSZtZĘOHOitl
o g ła s z a  p r z e ta r g  p u b lic zn y  n a  wykonanie 
w  s ta n ie  su ro w y m  b u d y n k u  mieszkalnego 
p r z y  u lic y  S y k s tu s k ie j  10/12 w e  Lwowie-

Formularze przetargowe nabywać można w cenie 
zł. 5‘— w Dyrekcji Oddziału P. K. O. we Lwowie, 
ul. 3-go Maja nr. 9 w godzinach urzędowych, g<hie 
też należy składać wypełnione oferty.

Termin składania ofert upływa dnia 27-go Hpt0 
1937 roku o godzinie 10-tej. Wadium przetargowe 
wynosi 2®/0 sumy oferowanej. 2462

C E N N I K  O G Ł O S Z E Ń
O g ło s z e n ia  w  t e b ś c i e :  Na pierwszej stronie zl. 0'90. tekście od 2—5 str. zt. 070. W tekście od 6-tej do końca działu redakcyjnego zl. 0*50. Cala pierwsza strona zł. 1.10° 
Cala strona od 2—5 zł. 1.100. Cała strona od 6-tej zl. 650. — O g ło s z e n ia  z a  t e k s te m :  Ogłoszenia zwyczajne zł. 0-18. Cała strona zl. 450. Ogłoszenia wśród drobnych zl. 0*l& 
N e k r o lo g i:  zł. 0-50 za mm. jednoszpalt. — O g ło s z e n ia  d r o b n e :  Ogłoszenia drobne za wyraz zł. 0’05., handlowe po zł. OTO, dla poszukujących pracy zł. 0-03, matrym. zł. 0T5 
P.odstawą obliczenia jest 1 mm. w jednym łamie; strona w tekście ma 4 łamy, za tekstem 6 łamów. — K o m u n ik a ty , n o t a t k i ,  w z m ia n k i k r o n ik a r s k ie ,  artyk uły

o t r e ś c i  h a n d lo w e j , o s o b is t e  zł. P50 za mm. (strona 4-ro łamowa). — Ogłoszenia tabelaryczne i fantazyjne o 50% drożej.;
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Drukarnia Sp.. W yd. Słowa Polskiego, Lwów, ul, Zimorowicza 15,
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